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Wizyta poseł Henryki Krzywonos-Strycharskiej 

Sanok w centrum ważnych decyzji 
Miniony tydzień ob�tował w spotkania i decyzje istotne dla rozwoju Sanoka. W magistra-
cie odbyło się spotkanie z poseł Henryką Krzywonos-Strycharską, poświęcone kluczowym 
tematom gospodarczym, energetycznym i sportowym.

W rozmowach uczestniczyli 
przedstawiciele władz miasta, 
a także spółki Sportowy Sanok 
oraz Fundacji Rozwoju Sportu. 
Jednym z głównych tematów 
była przyszłość naszego hokeja 
i możliwości pozyskania do-
datkowego wsparcia �nanso-
wego dla drużyny. 

– Dbamy o to, aby Sanok 
rozwijał się odpowiedzialnie 
i nowocześnie, mimo nieła-
twego czasu, programu napraw-
czego i braku wspólnego dzia-
łania w Radzie Miasta. Zostały 
przygotowane uchwały doty-
czące sprzedaży akcji spółki 
Sportowy Sanok, co umożliwi 
pozyskanie nowego właściciela 

i zabezpieczenie środków na 
kolejny sezon hokejowy. Przy-
gotowano też uchwałę w spra-
wie dzierżawy nieruchomości 
przez samorządową spółkę Hy-
droSanok, co otworzy drogę do 
realizacji strategicznego pro-
jektu ciepłowniczego opartego 
na technologii wodorowej. 
Wierzę, że te decyzje przełożą 
się na niższe koszty życia, lepszą 
pr z ysz łość  mieszk ańców 
i trwałe wsparcie dla sportu – 
powiedział burmistrz Tomasz 
Matuszewski. 

Jednym z kluczowych wąt-
ków rozmów była również 
transformacja energetyczna 
miasta. Projekt HydroSanok, 

oparty na wykorzystaniu tech-
nologii wodorowej, jest coraz 
szerzej rozpoznawalny w Pol-
sce, a jego realizacja może 
uniezależnić miasto od ze-
wnętrznych źródeł energii 
i przynieść realne oszczędno-
ści. 

Poseł Krzywonos-Stry-
charska podkreśliła po spotka-
niu: 

– Rozmawialiśmy o dekar-
bonizacji Sanoka i uniezależ-
nieniu miasta od zewnętrznej 
energii elektrycznej, co w przy-
szłości przełoży się na tańszy 
transport i ciepło dla mieszkań-
ców. Tematyka spotkania doty-
czyła także inwestycji w prze-

mysł zbrojeniowy realizowany 
przez fabrykę Autosan, która 
obecnie działa w strukturach 
Huty Stalowa Wola. Widzimy, 
że rząd inwestuje coraz więcej 
w obronność kraju, dlatego li-
czymy na kolejne zamówienia, 
które będą realizowane na tere-
nie Sanoka. Takie projekty 
obejmą również rozwój infra-
struktury w mieście, co dodat-
kowo wzmocni jego potencjał 
gospodarczy. 

Omawialiśmy również 
inwestycje prowadzone na 
terenie Sanoka – takie jak 
budowa mostu na Sanie, który 
już dziś podziwiają miesz-
kańcy, czy budowa nowej sali 
gimnastycznej. Cieszy mnie 
także, że Sanok uzyskał kolejne 
środki z budżetu państwa – 
1,6 mln zł na rozwój infrastruk-
tury drogowej, co pozwoli na 
rozbudowę drogi w stre�e go-
spodarczej. 

Ważnym tematem była 
również pomoc dla sanockiego 
hokeja. Podczas spotkania, 
w którym uczestniczyli przed-
stawiciele spółki Sportowa 
Sanok oraz Fundacji Rozwoju 
Sportu, rozmawialiśmy o moż-
liwościach pozyskania sponso-
rów i zabezpieczenia stabil-
nego �nansowania drużyny. 
Deklaruję, że w miarę swoich 
możliwości będę wspierać te 
starania – dodała pani poseł. 

Spotkanie pokazało, że 
Sanok – mimo trudności zwią-
zanych z realizacją programu 
naprawczego i napiętą sytuacją 
w Radzie Miasta – pozostaje 
w centrum zainteresowania 
parlamentarzystów i rządu. 
W najbliższym czasie miasto 
może liczyć na kolejne środki 
wspierające rozwój infrastruk-
tury, mieszkalnictwa i sportu. 

(red) 

SPGK i WCR

Przestrzeń do nowych inicjatyw
Sanockie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej nawią-
zało współpracę z Wojskowym Centrum Rekrutacji. Wspólne 
działania będą obejmować promocję, wzajemne wsparcie oraz 
wymianę doświadczeń. To ma pozwolić na jeszcze lepsze reali-
zowanie wspólnych celów i rozwijać lokalną społeczność.

– Współpraca z WCR to dla 
nas przede wszystkim wsparcie 
i promocja rekrutacji do woj-
ska – chcemy zachęcać miesz-
kańców do służby, bo silne 
kadry obronne to inwestycja 
w przyszłość regionu – sko-
mentował Tomasz Mazurkie-
wicz, prezes zarządu SPGK. 
– To bezpośrednio przekłada 
się na większe bezpieczeństwo 
Sanoka, jego mieszkańców 

oraz infrastruktury krytycznej, 
za którą odpowiadamy. Im 
mocniejszy zespół w mundu-
rze, tym spokojniejsza nasza 
codzienność. Wierzymy, że ta 
współpraca przyczyni się do 
budowania silnych więzi mię-
dzy instytucjami w naszym re-
gionie oraz stworzy przestrzeń 
do nowych, inspirujących ini-
cjatyw. 

kael 

W filmowych Wilkowyjach

Sukces fana „Rancza” 
Filip Domaradzki został mi-
strzem w Miniquizie Wiedzy 
o Serialu „Ranczo”. 

Konkurs przeprowadzono 
podczas IV Ogólnopolskiego 
Zlotu Fanów Serialu „Ranczo” 
z okazji 20. rocznicy premiery 
produkcji. Zlot miał miejsce 
w Jeruzalu, gdzie kręcono 
większość scen.

Domaradzki uczestniczył 
w quizie również w poprzed-
nim roku. Zajął wtedy drugie 
miejsce. 

kael 

Inwestycje

Spora kwota na ulepszenie
Uczelnia Państwowa im. Jana Grodka podpisała umowę na 
modernizację zabytkowego budynku A z 1908 r. Prace przy 
jednym z najbardziej rozpoznawalnych obiektów placówki 
już ruszyły i mają potrwać do jesieni przyszłego roku.

Koszt modernizacji wyniósł 
prawie 16,235 mln zł. Projekt 
otrzymał do�nansowanie ze 
środków Funduszy Spójności 
programu Fundusze Europej-
skie na Infrastrukturę, Klimat, 
Środowisko 2021-2027. Obej-
mie remont elewacji, dachu 
i wnętrz, wymianę instalacji 
oraz montaż paneli fotowolta-
icznych. Budynek będzie po-
siadał status pasywnego, co 
oznacza bardzo niskie zapo-
trzebowanie na energię i niższe 
koszty eksploatacji. Pojawi się 
także winda, dzięki czemu cały 
obiekt stanie się dostępny dla 
osób z niepełnosprawno-
ściami. W ramach inwestycji 
zaplanowano również rozwią-
zania w zakresie bezpieczeń-
stwa – monitoring, kontrolę 
dostępu oraz zabezpieczoną 
infrastrukturę informatyczną.

Po remoncie budynek sta-
nie się sercem administracyj-
nym uczelni. W piwnicy znajdą 
się – sala dydaktyczna, szatnie 
i pomieszczenia socjalne; 

na parterze – sala senacka, se-
kretariat studencki, sala konfe-
rencyjna oraz biura admini-
stracji; na piętrze – rektorat 
w raz z  gabinetami w ładz 
uczelni i przestronną salą szko-
leniowo-konferencyjną; na 
poddaszu – pomieszczenia 
techniczne i serwerownia. 

– Traktujemy to jako inwe-
stycję w przyszłość – w rozwój 
uczelni, jej prestiż, a przede 
wszystkim w komfort pracy 
i studiowania. Budynek A po-
zostanie zabytkiem, ale stanie 
się jednocześnie nowoczesnym 
obiektem – ekologicznym, 
energooszczędnym i w pełni 
dostosowanym do potrzeb na-
szej społeczności akademickiej 
– podkreślił rektor Mateusz 
Kaczmarski, prof. UP. 

W związku z pracami wjazd 
na teren uczelni od strony 
ul .  Mickiew icza zostanie 
czasowo zamknięty. Dojazd 
będzie możliwy wyłącznie od 
ul. Żwirki i Wigury.

opr. kael 

KOREPETYCJE
• Matematyka, szkoła średnia, tel. 516 032 448.
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Święto Wojska Polskiego 

Duma, wdzięczność, pamięć
W poprzedni piątek Sanok uczcił Święto Wojska Polskiego 
– dzień, który przypomina o bohaterstwie, odwadze i po-
święceniu polskich żołnierzy na przestrzeni dziejów.

Cyberprzestępczość

Uratowali oszczędności seniorki
Czujność pracowników Banku Pocztowego przy ul. Kościuszki zapobiegła próbie wyłu-
dzenia przez oszusta 10 tys. zł od 78-letniej kobiety. Chciała przesłać pieniądze przez Mo-
neyGram do przebywającej w Gruzji rzekomej księgowej, biegłej w tematyce giełdowej.

Zaczęło się od tego, że uwagę 
78-letniej sanoczanki przykuły 
reklamy w mediach społeczno-
ściowych, obiecujące gwaran-
towany zysk w krótkim czasie. 
Nawiązała kontakt z osobami 
podającymi się za doradców 
inwestycyjnych z warszawskiej 
giełdy. Przekonały ją do zało-
żenia konta na fałszywej stro-
nie, przypominającej panel in-
westycyjny. Kobieta obserwo-
wała tam symulowane zyski,  
a dla podtrzymania wiarygod-
ności oszuści umożliwili jej 
wypłatę 11 euro. Zachęcona 
rzekomymi sukcesami, se-

Uroczystości rozpoczęły się 
mszą świętą w farze, podczas 
której ks. Roman Froń wygło-
sił głęboko patriotyczne kaza-
nie – pełne miłości do Ojczy-
zny, historii i wartości, które 
nas jednoczą. Po modlitwie 
uczestnicy przeszli pod po-
mnik „Synom Ziemi Sanockiej 
poległym za Ojczyznę”, gdzie 
złożono wieńce i kwiaty. 

– Święto Wojska Polskiego 
to nie tylko wspomnienie histo-
rycznego zwycięstwa w Bitwie 
Warszawskiej, ale przede wszyst-
kim wyraz naszej wdzięczności 
wobec wszystkich żołnierzy – 
tych z przeszłości i tych, którzy 
dziś strzegą naszych granic i bez-
pieczeństwa – podkreślił bur-
mistrz Tomasz Matuszewski. 

Włodarz zaznaczył też, że 
patriotyzm to nie puste hasła, 
ale codzienne czyny i troska  
o dobro wspólne. Odwołując 
się do słów marszałka Józefa 
Piłsudskiego – „Naród, który 
traci pamięć, traci sumienie” 
– podkreślił znaczenie przeka-

zywania historii młodszym  
pokoleniom oraz wspólnego 
pielęgnowania pamięci o bo-
haterach. 

Głos zabrał też ppłk Wie-
sław Wojdyła, szef Wojsko-
wego Centrum Rekrutacji  
w Sanoku. Odczytał list od Mi-
nistra Obrony Narodowej, wi-
cepremiera Władysława Kosi-
niaka-Kamysza, skierowany do 
żołnierzy Wojska Polskiego. 

W uroczystości uczestniczyli 
m.in. żołnierze 203. Batalionu 
Obrony Pogranicza. Obok bur-
mistrza Matuszewskiego władze 
miasta reprezentowali wicebur-
mistrz Jowita Nazarkiewicz i se-
kretarz Robert Zoszak. Byli też 
przedstawiciele powiatu, ducho-
wieństwa i stowarzyszeń oraz 
harcerze, mieszkańcy i turyści. 

– Dziękuję wszystkim, którzy 
byli dziś z nami – mieszkańcom, 
służbom, kombatantom, ducho-
wieństwu i organizacjom spo-
łecznym. To dzięki Wam pamięć 
o bohaterach trwa, a wspólnota 
Sanoka pokazuje, że patriotyzm 
to nasza codzienność – zakończył 
swoje wystąpienie burmistrz.

Sanok po raz kolejny udo-
wodnił, że łączy nas historia i sza-
cunek dla tych, którzy służyli  
i służą Ojczyźnie. 

(red) 

niorka wpłaciła online 7 tys. zł 
przez stronę, która miała ko-
lumbijską domenę, a rachunki 
były prowadzone za granicą. 

Postanowiła dokonać ko-
lejnej  w płaty,  ty m razem  
z Banku Pocztowego. Miało to 
być 10 tys. zł dla mieszkającej 
w Gruzji księgowej. 

– Uratowanie pieniędzy 
klientki było możliwe dzięki 
odpowiedniemu wyszkoleniu 
i czujności naszych pracowni-
ków, którzy rozpoznali sche-
mat działania oszustów – sko-
mentowała Sabina Karamus, 
dyrektor sanockiej placówki.

– Starsza pani miała zreali-
zować międzynarodowy prze-
lew, aby jak najszybciej zain-
westować środki. Obsługujący 
ją doradca dopytał, kim jest 
odbiorca tak dużej kwoty. Aby 
powstrzymać dalsze działania 
oszustów, pracownicy wezwali 
policję. 

Była to tzw. metoda „na  
inwestycję”. Polega na tym,  
że przestępcy wykorzystują  
wizerunek znanych instytucji 
�nansowych. Tworzą profesjo-
nalnie wyglądające strony in-
ternetowe i fałszywe panele 
inwestycyjne, które w rzeczy-

wistości służą wyłącznie wyłu-
dzaniu pieniędzy. 

Cyberprzestępcy chętnie 
wykorzystują także inne me-
tody wyłudzeń. Do najczęst-
szych należą: phishing (pod-
szywanie się np. pod rozpozna-
walne instytucje) po sprzedaży 
na popularnych portalach 
ogłoszeniowych, vishing –  
podawanie się za pracownika 
banku w rozmowie telefonicz-
nej, oraz wyłudzanie kodów 
BLI K popr zez  udawan ie 
członka rodziny bądź znajo-
mego w mediach społeczno-
ściowych. Wszystkie te sche-
maty opierają się na manipu-
lowaniu emocjami o�ary i wy-
wieraniu presji czasu. 

W związku z tymi zagroże-
niami Bank Pocztowy od  
2023 r. prowadzi program  
„Cyberdojrzali. Bądź mądrzej-
szy od oszusta”, którego celem 
jest edukacja w zakresie cyber-
bezpieczeństwa i przeciwdzia-
łanie oszustwom �nansowym.
W jego ramach można korzy-
stać z bezpłatnych webinarów 
banku dostępnych na kanale 
YouTube oraz odwiedzać jego 
stronę internetową, gdzie znaj-
dują się najważniejsze informa-
cje na temat ochrony w sieci.

– Apelujemy do klientów 
o szczególną ostrożność, 
zwłaszcza w przypadku ofert 
rzekomo g warantując ych 
szybki i pewny zysk, a także  
o konsultowanie z instytucją 
�nansową lub bliskimi każdej
nietypowej prośby o przekaza-
nie pieniędzy. Przykład z Sa-
noka pokazuje, że rozmowa  
z pracownikiem banku może 
uchronić przed utratą życio-
wych oszczędności – dodała 
dyrektorka.

kael  
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Święto Wojska Polskiego to dzień ważny dla wszystkich patriotów 
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Sanocka Rada Kobiet w ruchu 

W niedzielę za miasto z przewodnikiem PTTK 

Wyprawa na Pogórze Karpackie 
Celem kolejnej wycieczki sanockiego oddziału P�K było
Pogórze Karpackie. W wyprawie uczestniczyło blisko 50 osób. 

Pierwszy przystanek nastąpił 
w Arłamowie, miejscu inter-
nowania Lecha Wałęsy, póź-
niejszego Prezydenta RP. Te-
raz jest tam nowoczesny 
kompleks hotelowy, który w 
swoich progach gościł wiele 
wybitnych postaci ze świata 
sportu, polityki i estrady. 

Z Arłamowa już pieszo 
udano się w rejon malowni-

czych Połoninek Arłamow-
skich, które wszyscy zdobyli 
bez większych problemów. 
Nagrodą były rozległe widoki 
na Góry Sanocko-Turczań-
skie i Pogórze Przemyskie. 

Po trasie przejścia odwie-
dzono również miejsce po 
cerkwi, wodospad, pomnik 
żołnierzy Wojsk Ochrony Po-
granicza, cmentarz oraz bu-

dynki po byłej Jednostce 
Wojskowej w Kwaszeninie.

Na zakończenie odwie-
dzono jeszcze dawną cerkiew 
w Wojtkowej (o jej historii 
opowiedział obecny gospo-
darz, ks. Kazimierz Skała) 
oraz pomnik ku czci pomor-
dowanych przez bandy UPA. 

Wycieczkę prowadził 
Edward Sieczkowski – prze-
wodnik beskidzki i ratownik 
Bieszczadzkiej Grupy GOPR. 

P�K

Aquaaerobik, integracja i działania z pasją 
Na wewnętrznym basenie Centrum Rehabilitacji i Sportu 
odbyły się zajęcia Aquaaerobiku, zorganizowane przez  
Sanocką Radę Kobiet. Wydarzenie przyciągnęło wiele 
mieszkanek, które z uśmiechem i energią wzięły udział  
w treningu w wodzie, łącząc przyjemność ruchu z relaksem 
i wspólnym spędzaniem czasu.

Już przed zajęciami można było 
zauważyć grupki osób wypatru-
jących pań w koszulkach SRK. 
Organizatorki zadbały o miłe 
przyjęcie, wskazówki i atmosfe-
rę. Całość przebiegła w rytmie 
energicznej muzyki i pod okiem 
instruktorki Magdaleny Ćwikły, 
która potra�ła wszystkich sku-
tecznie zmotywować. Było ra-
dośnie i aktywnie. Jak podkre-
ślały uczestniczki – „to świetny 
sposób na zakończenie dnia!” 

Rada została powołana  
w marcu ubiegłego roku przez 
burmistrza Tomasza Matu-
szewskiego z inicjatywy grupy 
kobiet działających społecz-
nie i obywatelsko. To ciało 
doradcze i opiniotwórcze, 
którego kadencja trwa 2 lata. 
Przewodniczącą rady została 
Jowita Nazarkiewicz, pełniąca 
równocześnie funkcję Zastęp-
cy Burmistrza Miasta Sano-
ka.

„Piękna i zdrowa” – cykl 
działań z troską o kobiety
Aquaaerobik to jedna z wielu 
inicjatyw podejmowanych 
przez Sanocką Radę Kobiet  
w ramach działań „Piękna  
i zdrowa” – cyklu wydarzeń  
i spotkań poświęconych zdro-
wiu, urodzie, samopoczuciu  
i rozwojowi osobistemu. Wśród 
nich znalazły się już m.in. warsz-
taty z zakresu pro�laktyki zdro-
wotnej, spotkanie z kosmetolo-
gami, a także zajęcia relaksacyj-
ne, psychologiczne i sportowe. 
Wszystkie te działania łączy je-
den cel – wzmacnianie kobiet  
i wspieranie ich w dbaniu o sie-
bie w holistyczny sposób. 

Sanocka Rada Kobiet po-
kazuje, że troska o zdrowie  
i integrację może iść w parze  
z dobrą zabawą. Aquaaerobik 
stał się nie tylko okazją do  
ruchu, ale także przestrzenią, 
w której można poznać nowe 
osoby, wymienić się doświad-
czeniami i poczuć siłę kobiecej 
wspólnoty. Organizatorzy za-
powiadają kolejne wydarzenia 
w ramach cyklu „Piękna  
i zdrowa”, a uczestniczki już 
dziś pytają, kiedy odbędzie się 
następne spotkanie. Jak mówią 
same panie: – Kiedy woda, 
muzyka i uśmiech łączą się  
w jedno, powstaje energia, której 
chce się doświadczać częściej. 

(mn) 

Tekst sponsorowany 

Informacja Komitetu 
Referendalnego „Głos Sanoka”
Komitet Referendalny „Głos Sanoka” informuje, że zbiór-
ka podpisów pod wnioskiem o referendum w sprawie od-
wołania Rady Miasta Sanoka trwa do 28 sierpnia. 

W najbliższą sobotę, 23 sierp-
nia, oprócz stałych punktów 
zbiórki, podpisy będzie moż-
na złożyć również w dodatko-
wych miejscach na terenie 
Sanoka: 
• przy pawilonie handlowym 
na ul. Kochanowskiego, 
• w pobliżu marketu przy  
ul. Białogórskiej (na targu  
sobotnim), 
• przy pawilonie handlowym 
na ul. Traugu�a,
• w okolicach marketów przy 
ul. Przemyskiej. 

Wolontariusze komitetu 
będą obecni w tych lokaliza-
cjach, aby umożliwić miesz-
kańcom złożenie podpisu  
i odpowiedzieć na pytania 
dotyczące referendum. 

Istnieje również możli-
wość zgłoszenia, aby wolon-
tariusz przyszedł do Państwa 
domu – wystarczy zadzwonić 
pod numer 576 202 358. 
Podpisanie wniosku jest cał-
kowicie bezpieczne – dane 
tra�ają wyłącznie do Komisa-
rza Wyborczego. 

Dlaczego referendum?

Bo decyzje Rady Miasta Sa-
noka mają realny wpływ na 
życie mieszkańców. 

Opóźnienie w podjęciu 
kluczowych decyzji �nanso-
wych spowodowało: 
– wzrost zadłużenia miasta, 
– zablokowanie nowych in-
westycji, 
– brak wystarczających środ-
ków na utrzymanie czystości  
i zieleni w mieście, 
– wprowadzenie programu 
postępowania naprawczego 
dla miasta, 
– brak środków na stypendia 
naukowe i sportowe dla 
uczniów.

Nielegalne decyzje – pro-
jekt budżetu rady zawierał aż 
17 naruszeń prawa. 

Zablokowano projekt cie-
płowniczy – to wyższe rachun-
ki i brak nowych miejsc pracy. 

Likwidacja „Tygodnika 
Sanockiego” – jedynego miej-
skiego medium. 

Nietransparentne działa-
nia – uchwały podejmowane 
bez konsultacji i uzasadnienia. 

Stałe punkty zbiórki pod-
pisów działają m.in. przy  
ul. Lipińskiego, Piłsudskiego  
i Tysiąclecia.

Więcej informacji: www.
glossanoka.pl oraz facebook.
com/glossanoka 
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Strona przygotowana przez: POWIAT SANOCKI 

Dożynki w Czerteżu Patriotyczne Śpiewanie 

Konferencja w Sali Gobelinowej 

Tradycja, która 
łączy pokolenia 
To już nasza piękna tradycja – 15 sierpnia spotykamy się, 
by wspólnie śpiewać pieśni patriotyczne i w ten sposób 
uczcić Święto Wojska Polskiego oraz Wniebowzięcie Naj-
świętszej Maryi Panny. Patriotyczne Śpiewanie ponownie 
odbyło się na dziedzińcu zamku, gromadząc wielu miesz-
kańców i gości odwiedzających Sanok.

Do wspólnego śpiewania 
wspaniale zachęcały zespoły 
Soul i Souliki, prowadzone 
przez Monikę Brewczak.  
W podniosłej, a zarazem rado-
snej atmosferze, rozbrzmiewa-
ły znane utwory, takie jak 
„Biały Krzyż”, „Czerwone 
maki” czy „Marsz Polonia”.  
W tematykę pieśni wprowa-
dzał wicestarosta Damian  
Biskup, przypominając o ich 
znaczeniu i sile przekazu. 

Organizatorzy przygoto-
wali dla uczestników śpiewni-
ki, dzięki czemu wszyscy mogli 

aktywnie włączyć się do 
wspólnego śpiewania. To spra-
wiło, że wydarzenie stało się 
prawdziwym świętem wspól-
noty i dumy narodowej.

Na zakończenie publicz-
ność gromkimi brawami na-
grodziła występujące zespoły 
oraz panią Brewczak. Dodat-
kowym wyrazem wdzięczno-
ści były kwiaty i słodki upo-
minek, które przekazali: poseł 
Piotr Uruski, członek zarządu 
Powiatu Sanockiego Anna 
Hałas oraz wiceprzewodni-
czący rady Krzysztof Nitka. 

Spotkanie ekspertów 
Wicestarosta Damian Biskup reprezentował Powiat Sanoc-
ki podczas inspirującego spotkania z przedstawicielami 
organizacji pozarządowych z powiatów: sanockiego, brzo-
zowskiego, leskiego, bieszczadzkiego i krośnieńskiego.

Był to czas wartościowego ne-
tworkingu, wymiany doświad-
czeń oraz praktycznych porad 
ekspertów z zakresu: księgo-
wości, administracji, prawa dla 
NGO i fundraisingu. 

Dziękujemy organizato-
rom i wszystkim uczestnikom 
za zaangażowanie i meryto-
ryczne rozmowy! 

Wspólnie budujemy silne 
i aktywne NGO w naszym 
regionie. 

Wydarzenie zostało zre-
alizowane w ramach projektu 
Stowarzyszenia PRO ARTIS 
– Fundusze Europejskie dla 
Podkarpacia 2021-2027 
(FEPK.07.08). 

Dożynki w Bukowsku 

Bogactwo kultury i wdzięczność za plony 
Czas dożynek to wyjątkowa chwila wdzięczności za ob�te plony, trud rolników oraz dar
ziemi, która karmi i łączy. W Gminie Sanok ten piękny zwyczaj co roku gromadzi mieszkań-
ców, którzy wspólnie świętują zakończenie żniw, ciesząc się owocami całorocznej pracy.

Tegoroczne dożynki, zorgani-
zowane przez Gminę Sanok, 
Gminny Ośrodek Kultury 
oraz Sołectwo Czerteż, odbyły 
się na tamtejszym stadionie. 
Uroczystości tradycyjnie roz-

Dożynki w Tyrawie Wołoskiej 

Piękno tradycji i barwny korowód 
Czas dożynek to moment szczególny. Dziękujemy za ob�te
plony, pracę rolników i urodzaj. To również okazja, by 
wspólnie cieszyć się tradycją i kulturą, które od pokoleń 
budują tożsamość naszych miejscowości.

poczęła msza święta, którą 
koncelebrowali JE ks. bp. 
Krzysztof Chudzio, ks. prałat 
Artur Janiec – dyrektor Caritas 
Archidiecezji Przemyskiej oraz 
ks. proboszcz Andrzej Nie-

miec. Po niej nastąpiła część 
obrzędowa – barwny i wzru-
szający moment prezentacji 
wieńców dożynkowych, przy-
gotowanych przez sołectwa  
z całej gminy. 

Na scenie nie zabrakło ar-
tystycznych emocji. Publicz-
ność bawiły występy zespo-
łów: Kamraty, Pakoszowianie, 
Showmen Szopinek, Raciso-
va, Piękni i Młodzi, Łobuzy,  
a zwieńczeniem dnia była  
zabawa taneczna z zespołem 
Perform. 

Liczne stoiska informacyj-
ne, rękodzielnicze, warsztatowe 
oraz kulinarne, w szczególności 
przygotowane przez koła go-
spodyń wiejskich, przyciągały 
mieszkańców i gości. Wielkim 
powodzeniem cieszyła się rów-
nież akcja „Tornister pełen 
uśmiechów”, dzięki której dzie-
ci z klas pierwszych otrzymały 
szkolne wyprawki.

Na zaproszenie Wójta 
Gminy Sanok Pawła Wdowiaka 
w uroczystościach uczestniczy-
ła delegacja Powiatu Sanockie-
go z udziałem: starosty Roberta 
Pieszczocha, wicestarosty Da-
miana Biskupa, członka zarzą-
du Anny Hałas, przewodniczą-
cego rady Sebastiana Niżnika  
i radnego Jacka Sroki.

Był to dzień pełen tradycji  
i wspólnoty. Dowód na to, że 
dożynki w Gminie Sanok to 
coś więcej niż tylko święto plo-
nów. To spotkanie pokoleń, 
okazja do wspólnego święto-
wania i pielęgnowania pięknych 
ludowych tradycji. 

Dożynki Gminy Bukowsko 
rozpoczęła msza święta w ko-
ściele pw. Podwyższenia 
Krzyża Świętego, której prze-
wodniczył ks. Tomasz Sło-
dyczka, a okolicznościowe 
kazanie wygłosił ks. proboszcz 
Stanisław Kudła. Następnie 
barwny dożynkowy korowód 
przeszedł ulicami Bukowska 
na miejscowy stadion.

O�cjalnego otwarcia uro-
czystości dokonał Wójt Gminy 
Bukowsko Marek Bańkowski, 
witając wszystkich gości. Po-
wiat Sanocki reprezentowali: 
starosta Robert Pieszczoch, 
członek zarządu Andrzej Be-
tlej, wiceprzewodniczący rady 
Krzysztof Nitka oraz radny 
Andrzej Chrobak. 

Podczas wydarzenia świę-
towano także 25-lecie współ-
pracy Gminy Bukowsko z fran-
cuskim miastem Maizières-lès-
-Metz. Nie zabrakło również 
wyjątkowego momentu po-
dziękowań dla Tadeusza 
Adamskiego, który zakończył 
pracę zawodową, a przez lata 
związany był z rolnictwem, 
ostatnio w Powiatowym Ze-
spole Doradztwa Rolniczego.

Jak tradycja każe, zapre-
zentowano piękne wieńce 
dożynkowe, które ich twórcy 
„ośpiewali”, wzbogacając uro-
czystość o barwne i pełne 
emocji akcenty ludowe.

Wokół stadionu czekały 
liczne atrakcje: stoiska z trady-
cyjnymi potrawami przygoto-

wanymi przez koła gospodyń 
wiejskich, warsztaty rękodziel-
nicze i animacje dla dzieci. 

Na scenie nie brakowało 
artystycznych występów. Pu-
bliczność oklaskiwała: dzieci  
z Zespołu Szkół w Bukowsku, 

Zespół Taneczny Kłokoczka  
z Pobiedna, Kapelę Ludową 
Bukowianie, Chór Męski z Bu-
kowska, Grupę Śpiewaczą  
NaTak, słowacki zespół Flerof, 
Rompey oraz DJ-a Biłka,  
a gwiazdą wieczoru była Sarsa.

Zagrają nawet Zbóje! 
A już w najbliższą sobotę Powiatowo-Gminne EkoDożynki 
2025, które odbędą się w Tyrawie Wołoskiej, na placu 
przed Urzędem Gminy. 

To będzie niepowtarzalne świę-
to plonów, tradycji i ekologii. 
Przyjdź i poczuj klimat prawdzi-
wej, podkarpackiej gościnności! 

Całość rozpocznie się mszą 
św. o godzinie 15, a zakończy  
późnym wieczorem koncertem 
kapeli Zbóje i zabawą taneczną. 
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Bike Park Prochownia 

Prawo jest dla wszystkich takie samo
Sprawa tzw. Bike Parku Prochownia przy ul. Stróżowskiej 
wchodzi w nowy etap. 12 sierpnia Powiatowy Inspektor 
Nadzoru Budowlanego wydał jednoznaczne postanowie-
nie: wstrzymać roboty budowlane realizowane przez �rmę
ORION Wiesławy Domaradzkiej – żony radnego Jerzego 
Domaradzkiego.

Powody? Brak pozwolenia na 
budowę, brak zgłoszenia do Sta-
rosty Sanockiego, sprzeczność 
z miejscowym planem zagospo-
darowania przestrzennego. 
Wprost – samowola budowlana. 
Inspektor określił, że aby zale-
galizować obiekt, konieczne bę-
dzie wniesienie opłaty legaliza-
cyjnej w wysokości 250 tys. zł.

Burmistrz: inwestycje są 
potrzebne, ale zgodne 
z prawem
– Nie odnoszę się do tej sprawy 
jako do inwestycji sportowej, 
bo uważam, że tego typu pro-
jekt y akt y w izujące są po-
trzebne. Jednak muszą to być 
inwestycje realizowane zgodnie 
z prawem, a nie z jego całkowi-
tym ignorowaniem – powie-
dział burmistrz Tomasz Matu-

szewski. – Gdyby to dotyczyło 
mnie lub moich bliskich, ci sami 
radni już dawno przeprowadzi-
liby kilkanaście kontroli i zło-
żyli zawiadomienia do proku-
ratury. Prawo dotyczy wszyst-
kich – niezależnie od stanowi-
ska, majątku, koneksji czy 
układów w Radzie Miasta. 

Włodarz przypomniał też, 
że część radnych opozycyjnych 
chętnie kieruje liczne zawiado-
mienia do różnych instytucji, co 
powoduje, że Sanok stał się re-
kordzistą w województwie pod 
względem liczby kontroli. 

– Ale kiedy sprawa czy kon-
trola dotyczy ich samych, efekt 
jest natychmiastowy: pojawiają 
się zarzuty, że to ataki perso-
nalne, następuje medialne od-
wracanie uwagi i próby wybie-
lania sytuacji – dodał. 

Komisja Rewizyjna – kontro-
lerzy czy obrońcy kolegów? 
Radny Domaradzki jest człon-
kiem Komisji Rewizyjnej, a jej 
przewodniczącym – radny  
Robert Płaziak. To właśnie ten 
organ powinien stać na straży 
prawa i stanowczo reagować  
w podobnych przypadkach. 

– Zamiast tego co? Człon-
kowie komisji wraz z grupą rad-
nych opozycyjnych przegłoso-
wali na komisji RM wniosek  
o wydzierżawienie terenu rodzi-
nie radnego Domaradzkiego na 
kolejne ... 29 lat. To nie jest trans-
parentność, tylko prywatny  
folwark i zwykłe kolesiostwo – 
podkreślił burmistrz. 

Publiczne wpisy radnego 
– chaos i nerwowość 
Po oświadczeniu burmistrza  
z 13 sierpnia, obejrzanym 
przez dziesiątki tysięcy osób, 
radny Domaradzki zamieścił 
w mediach społecznościo-
wych serię emocjonalnych 
wpisów i komentarzy. 

W krótkim czasie pojawiły 
się w nich: 
• personalne ataki („jesteś 
małym człowiekiem, panie 
Burmistrzu...”), 
• groźby ujawniania rzekomych 
„kradzieży” w urzędzie, 
• sugestie, że „można posta-
wić dwa wagony złota, a i tak 
nie kupi się mojego głosu”, 
• lekceważące uwagi o możli-
wości „rozbiórki i przesunię-
cia ziemi w godzinę”. 

Ton tych wypowiedzi, prze-
platanych emotikonami i cha-
otycznymi wątkami, pokazał 
prawdziwe oblicze radnego,  
a przy tym ujawnił wyraźną  
nerwowość w obliczu niepod-

ważalnych faktów stwierdzo-
nych przez Powiatowego In-
spektora Nadzoru Budowlanego 
oraz w reakcji na publiczny  
komunikat skierowany przez 
burmistrza do mieszkańców. 

Prawo jest jedno – 
nie tylko dla wybranych
– Słyszymy, że ktoś budował  
„z sercem”. Z sercem można by 
także zbudować dom na środku 
ronda – ale czy to będzie zgodne 
z prawem? – pyta burmistrz  
Matuszewski. – A przecież nie 
można też zapominać, że Bike 
Park to zwykły biznes, a nie 
przedsięwzięcie charytatywne 
– prawo nie może dotyczyć 

tylko tych, którzy mają niższy 
status społeczny czy mniej  
zasobny portfel. W Sanoku  
i w całej Polsce obowiązuje  
ono wszystkich tak samo, także 
radnych. 

Pytania do samorządowców 
Nasza redakcja skierowała  
pytania do kilku kluczowych 
przedstawicieli lokalnego samo-
rządu: radnych Domaradzkiego 
(już blisko 3 tygodnie temu...)  
i Płaziaka, przewodniczącego 
Rady Miasta Sławomira Mikli-
cza oraz wicestarosty Damiana 
Biskupa. Poprosiliśmy ich o wy-
jaśnienie, jak doszło do realizacji 
inwestycji na terenie, dla któ-

rego miejscowy plan zagospo-
darowania przestrzennego prze-
widywał zupełnie inne przezna-
czenie. Niestety, odpowiedzi  
na razie brak... 

Ja k o o s ob y z w i ą z a ne  
z uchwalaniem tego planu, po-
siadające do niego pełny dostęp, 
a w niektórych przypadkach – 
odpowiedzialne za wydawanie 
decyzji administracyjnych lub 
nadzór nad ich przestrzeganiem 
– powinni mieć świadomość,  
że inwestycja powstaje wbrew 
obowiązującym przepisom. 

O kolejnych decyzjach  
i ustaleniach będziemy informo-
wać na bieżąco. 

Bartosz Błażewicz 

Bieszczady 

Koszmar zwierząt na Wyspie Zajęczej 
Na wysepce położonej w centralnej części Zalewu Soliń-
skiego, pomiędzy Polańczykiem a Solina, od lat twa proce-
der przetrzymywania żywych zwierząt w sezonie letnim. 

Jak udało mi się dowiedzieć, 
co roku do Powiatowego In-
spektoratu Weterynarii w Le-
sku wpływają skargi turystów 
na panujące tam warunki.  
W tym roku jednak już nikt 
nic nie zgłaszał. Zresztą wśród 
turystów panuje dezinforma-
cja, usłyszałam np., że nie ma 
tam zwierząt od lat albo ze  
zostały tylko zające. Niestety, 
prawda jest mocno przygnę-
biająca. Byłam tam trzeci raz  
w życiu i uderzyło mnie to,  
jak bardzo ta wyspa niszczeje 
w oczach. Sprowadzone w tym 
sezonie kozy wyjadają całą ro-
ślinność w ich zasięgu, zapew-
ne z powodu niewystarczającej 
ilości pokarmu. Turyści do-
karmiają je ludzkimi przeką-
skami, typu chipsy, żelki, czy 
co tam kto może wziąć ze sobą 
na rowerek wodny. Pawie, któ-
rych też jest tam kilka, maja  
z kolei wyskubane ogony. 
Osobiście byłam świadkiem, 

Na wyspie widać było rów-
nież ludzkie odchody, co wydaje 
się nie dziwić, skoro nie ma tam 
żadnej toalety. Stoi za to jeden 
kosz, który się akurat przesypy-
wał. Pracuje tam człowiek  
pobierający opłaty za wejście  
i chętnie udziela wszelkich in-
formacji, również na temat nie-
prawidłowości. Twierdzi, że 
problemy zgłasza szefowi, ale 
ten sobie nic z tego nie robi. 
Udało mi się uzyskać dane jego 
pracodawcy, osoby dzierżawią-
cej wyspę od PGE Energia Od-
nawialna S.A. Odział ZEW Soli-
na-Myczkowce w Solinie. We-
dług tubylców ów pan prowadzi 
jakieś interesy za zaporą. Dzwo-
niłam w tej sprawie do Piotra 
Uluszczaka, bo do niego prze-
kierowują rozmówcę panie  
z PGE Solina. Niestety, nie jest 
skory do rozmów na temat 
zwierząt na wyspie, choć po-
dobno jest za nie odpowiedzial-
ny. Nie udało mi się zatem do-
wiedzieć, skąd te zwierzęta są 
przywożone i dokąd tra�ają po
sezonie, jak i tego, czy odbywają 
się tam jakieś kontrole. Wiem 
jedynie od pani mieszkającej  
w Solinie, która kontaktowała 
się ze mną przez Facebook, że 
parę lat temu jej syn przygarnął 
koziołka z tej wyspy po sezonie, 
i że zwierzę było bardzo wychu-

dzone. Długo walczyła o jego 
zdrowie wraz z weterynarzem. 
Ale nie jest mi w stanie teraz  
powiedzieć, jak wyglądał proces 
przejęcia tego koziołka, gdyż 
było to dość dawno temu. Od 
wspomnianego pana pracujące-
go na wyspie dowiedziałam się  
z kolei, że nie ma tam monito-
ringu, choć na tablicach infor-
macyjnych jest o tym mowa. 
Zatem nikt nie kontroluje sytu-
acji tych zwierząt po godzinie 
17, gdy ów człowiek kończy 
pracę. Zostają na łasce i niełasce 
turystów, uwiezione, otoczone 
przez wodę. Nie wiem, jaki los 
spotkał królika, którego zwłoki 
tam znalazłam, ale na zdjęciach 
widać, że są już w stanie rozkła-
du. Straszne jest to, że nikt nie 
nagłaśnia sprawy, choć miesz-
kańcy Polańczyka i Soliny znają 
temat i są zbulwersowani tym 
więzieniem dla zwierząt na 
środku zalewu. Wystarczy zapy-
tać właścicieli wypożyczalni  
rowerków i łodzi „Jarojaht”. 

Proszę zatem o jak najszyb-
sze nagłośnienie tematu tej wy-
spy i uwiezionych tam zwierząt, 
ponieważ boję się, że po sezo-
nie letnim te, które przeżyją, 
znikną w nieznanym kierunku, 
a temat Wyspy Zajęczej znów 
ucichnie na kolejny rok. 

Aneta Rygliszyn 

jak dziecko w wieku około  
10 lat biegało za pawiem po 
całej wyspie, a opiekun – za-
pewne dziadek – nic sobie  
z tego nie robił. Są tam również 

króliki miniaturki, które jako 
bardzo płochliwe zwierzęta 
wręcz wpadają w panikę, gdy 
turyści dopływają do brzegu. 
Widać, że wykopują na całej 
wyspie nory, szukając w de-
speracji schronienia. Za tako-
we służy im tam jedna zada-
szona klatka, znajdująca się na 

środku wyspy. Wewnątrz stoją 
dwa plastikowe puste pojem-
niki, służące chyba kiedyś za 
poidła, choć na zdjęciu widać, 
że są w nich tylko pajęczyny  
i brud. Paśników nie znalazłam 
wcale, resztki warzyw zrzucane 
są bezpośrednio na ziemię, 
przy brzegu. 
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Upamiętnienia

Pamięć wyryta w kamieniach
Sanok i Bykowce jako pierwsze miejscowości w powiecie do-
łączyły do inicjatywy kamieni pamięci, które honorują o�ary
niemieckiego nazizmu. Zazwyczaj są umieszczane przed do-
mami, w których te osoby dysponowały ostatnim swobodnie 
wybranym miejscem zamieszkania. Kamienie mają formę mo-
siężnych płytek, odlanych w betonowych blokach. U nas 
uczczono w ten sposób pamięć Zygmunta Kruszelnickiego, 
rodziny Friedów oraz kuzynów Karola i Władysława Bilów.

Ideę Stolpersteine (niem. 
dosł. kamienie, o które się po-
tykamy), pomników monto-
w a n y c h  w  c h o d n i k a c h ,  
w 1992 r. zapoczątkował Gun-
ter Demnig. W całej Europie 
znajduje się już 107 tys. Stol-
persteinów, a w Polsce 120. 

Symbolika kamieni 
Dotąd nie było żadnego w po-
wiecie, a może nawet w całym 
województwie. Z takim pomy-
słem do Krystyny Chowaniec, 
Piotra Paszkiewicza i kilku in-
nych osób zgłosiła się Agnieszka 
Jankowska, której dziadek Ta-
deusz Trendota znał Stanisława 
Frieda, jedną z o�ar Holokau-
stu. Ujęła ją w y jątkowość  
i symbolika Stolpersteinów. 
Automatyzacji machiny wojen-
nej przeciwstawia indywidu-
alizm – wszystkie tablice są wy-
konywane ręcznie przez sześć 
osób w Niemczech. W ten spo-
sób przywraca się prześladowa-
nym ich imiona oraz miejsca  
w społeczeństwie. Inicjatywie 
patronował Wacław Wierzbie-
niec, prof. Uniwersytetu Rze-
szowskiego. 

– To ciekawy projekt, od-
mienny od tego, do czego się 
przyzwyczailiśmy – powie-
działa Chowaniec. – Mamy 
nadzieję, że będzie przyczyn-
kiem do utrwalania historii 
regionu, pamięci i re�eksji 
o o�arach nazizmu.

Paszkiewicz podkreślił, że 
wybierając uhonorowanych 
starali się ukazać przekrój 
tkanki społecznej. Pokazać, 
że choć różniło ich pochodze-
nie, w ykształcenie czy po-
glądy, nie byli odseparowa-
nymi jednostkami. Łączyła 
ich przynależność do państwa 
polskiego. 

Pamięć nie może zginąć 
Była to inicjatywa całkowicie 
oddolna, jeśli chodzi o kwestie 
�nansowe – tym zajęli się pry-
watni sponsorzy (koszt jednego 
Stolpersteina to 120 euro). 
Otrzymała patronaty hono-
rowe z samorządów, konsulatu 
niemieckiego i Uniwersytetu 
Rzeszowskiego. Na uroczysto-
ści pojawili się m.in.: wicebur-
mistrz Jowita Nazarkiewicz, 
wicestarosta Damian Biskup, 
poseł Piotr Uruski, konsul ge-
neralny Niemiec w Krakowie 
Holger Mahnicke, wspomniany 
prof. Wierzbieniec i Piotr Gut-
kowski ze Stowarzyszenia Dru-
gie Pokolenie – Potomkowie 
Ocalałych z Holokaustu. 

Gutkowski odczytał list 
przewodniczącej tej organi-
zacji Aliny Świdowskiej, która 
wspomniała m.in., jak nie-
wiele już pozostało na świecie 
o�ar Holokaustu. Ich głos,
choć nie milknie, „jest zbyt 
słaby, aby przebić się przez in-
formacyjny szum dzisiejszych 
czasów”. Nieustanne przypo-
minanie o tragedii jednostek 
i upadku humanizmu w trak-
cie II wojny światowej jest 
istotne nie tylko w aspekcie 
zwracania indywidualności i 
honor u pomordowa ny m. 
Równie ważne jest zawarte  
w tym ostrzeżenie, że takie 
okropieństwa mogą powtó-
rzyć się w przyszłości. 

Demnig osobiście nadzo-
ruje umieszczanie kamieni 
pamięci. Jednak wizytę w na-
szym mieście uniemożliwiły 
mu problemy zdrowotne.  
Zastąpił go Ulrich Becker, 
któremu wydatnie pomagało 
dwóch pracowników Sanoc-
k i e go  P r z e d s i ę b i o r s t w a  
Gospodarki Komunalnej. 

Śmierć w obozie 
Jako pierwszy zainstalowano 
kamień poświęcony Zygmun-
towi Kruszelnickiemu (1889-
-1940) przy kamienicy na ul. 
Kazimierza Wielkiego 6. 

Po odzyskaniu niepodle-
głości przez Polskę był sędzią 
Sądu Okręgowego w Sanoku. 
Uczestniczył w k i lku gło-
śnych procesach, w różnym 
charakterze: jako przewodni-
cz ąc y t r ybuna ł u, ś ledcz y  
i świadek. Po odejściu z sądu 
na emeryturę został adwoka-
tem i przyjmował klientów 
w ł a śn ie w budy n k u pr z y  
ul. Kazimierza Wielkiego,  
rodzinnego majątku, którego 
został właścicielem. 

Związał się ze Stronnic-
twem Narodowym i został 
prezesem zarządu powiato-
wego tego ugrupowania w Sa-
noku. Współpracował także  
z  Tow a r z y s t wem Sz ko ł y  
Ludowej oraz Polskim Towa-
rzystwem Gimnastycznym 
„Sokół”. 

We wrześniu 1939 r. został 
aresztowany przez Niemców. 
Ostatecznie tra�ł do obozu
koncentracyjnego w Buchen-
waldzie, gdzie został zamor-
dowany 10 lutego 1940 r. 

Zagłada rodziny 
Następnie przy kamienicy na 
u l .  Ja n a I I I  S obie s k ie go  
12 umieszczono 4 kamienie 
dla Stanisława, Janiny, Anny 
i Adama Friedów. To jedne  
z najbardziej rozpoznawal-
nych o�ar Holokaustu w na-
szym regionie. 

Stanisław nosił pierwot-
nie imię Samuel, ale zmienił 
je po konwersji na katolicyzm. 
Podobnie stało się z pozosta-
łymi członkami rodziny. 

Fried nie pochodził z Sa-
noka. Znalazł się w nim przez 
podjęc ie prac y w sąd z ie .  
Należał do koła Zrzeszenia 
Sędziów i Prokuratorów RP, 
dzia ła ł w oddzia łach Pol-
skiego Czerwonego Krzyża 
oraz Ligi Morskiej i Kolonial-
nej. 

Zawierucha II wojny świa-
towej wygoniła rodzinę na 
wschód, ale wróciła do na-
szego miasta w 1940 r. Trage-
dia, która doprowadziła do 
unicestwienia całej familii, 
ro z poc z ę ł a s ię  13 m a rc a  
1942 r. Wtedy aresztowano 
Stanisława i Adama. Rozstrze-
lano ich 12 maja tego samego 
roku razem z Janiną i Anną. 

Friedów zadenuncjować 
miał Ukrainiec Anatol Mel-
nyk. Po wojnie pierwotnie 
skazano go na karę śmierci, 
a le w y rok z łagodzono na  
10 lat pozbawienia wolności.

Więcej szczegółów o ro-
dzinie Friedów można dowie-
dzieć się z artykułów Paszkie-
w icza, publ ikowanych na  
naszych łamach w 2024 r.,  
w numerach: 17-23. 

Tragiczny los kuzynów
Ostatni upamiętnieni to Wła-
dysław i Karol Bilowie, kuzyni 
z Bykowiec. Wyjątkowo, z przy-
czyn technicznych poświęcone 
im kamienie umieszczono nie 
przy ich dawnych domostwach, 
a w pobliskim Wiejskim Domu 
Kultury. Ich biogramy przygo-
towała Anna Jurek. Korzystała 
z dokumentów IPN oraz infor-
macji uzyskanych od Stani-
sława Szuryna. 

W ładysław urodzi ł się  
w 1907 r. Nie założył rodziny. 
Przed 1939 r. należał do Stron-
nictwa Ludowego i był słucha-
czem kursów Uniwersytetu  
Ludowego. Został aresztowany 
w Bykowcach 27 kwietnia  
1942 r., w domu przy ul. Prze-
myskiej 69, gdzie mieszkał  
z bratem Andrzejem i jego  
rodziną. Tra�ł do Sanoka, 
a następnie Auschwitz, gdzie 
zastrzelono go 15 lipca 1942 r. 

Karol, urodzony 11 stycz-
nia 1908 r., był rolnikiem i ko-
walem. Prawdopodobne imię 
jego żony to Antonina. Z tego 
związku na świat przyszedł 
Zbigniew. Karola aresztowano 
we własnym domu przy Prze-
myskiej 56 (istniejącym do 
dziś), gdzie usiłował ukryć się 

w komorze. Powodem areszto-
wania była być może działal-
ność sprzed wojny lub kontakty 
z ruchem oporu. Został wywie-
ziony do Auschwitz razem z ku-
zynem, a zginął 30 czerwca 
1942 r. w KL Gross-Rosen. 

Nowe kamienie i publikacja
Inicjatorzy nie chcą poprzestać 
na tych osobach. W planach 

jest przygotowanie kolejnych 
Stolpersteinów na przyszłe  
2 lata. Kandydatur jest sporo. 
Później akcję ma podsumować 
publ i k acja z ż ycior ysa m i 
wszystkich uhonorowanych  
w ten sposób o�ar nazizmu.

Informacje o inicjatywie 
znajdziemy na Facebooku na 
pro�lu Stolpersteine - Sanok.

Krzysztof Lubomski 

Kamienie pamięci przy Wiejskim Domu Kultury w Bykowcach
Przy kamienicy na ul. Sobieskiego 12, od lewej: Damian Biskup, Holger Mahnicke, Krystyna Chowaniec, 
Wacław Wierzbieniec, Agnieszka Jankowska, Piotr Paszkiewicz, Jowita Nazarkiewicz i Piotr Gutkowski

Zygmunt Kruszelnicki

Stanisław Fried
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Taneczny Czwartek 

Wspólne pląsy na rynku 
podbijają serca mieszkańców 
Kolejny Taneczny Czwartek już za nami – i po raz kolejny rynek tętnił życiem. Ogródki  
gastronomiczne były pełne, na parkiecie pod chmurką bawiły się dziesiątki osób, a uśmiech 
mieszkańców i gości mówił sam za siebie – to był strzał w dziesiątkę! 

– Coraz więcej osób chce 
uczestniczyć w potańców-
kach, a to najlepszy dowód,  
że Sanok potrzebował takiej 
inicjatywy. Energia, która  
płynie od mieszkańców, przed-
siębiorców i gości, pokazuje, 
że wspólnie potra�my stwo-

rzyć wyjątkową atmosferę – 
podkreślił burmistrz Tomasz 
Matuszewski. 

Korekta 
po ostatnim numerze 
W poprzednim numerze „Ty-
godnika Sanockiego” wkradł 

się błąd dotyczący listy przed-
siębiorców wspierających  
wydarzenie. Pragniemy to 
sprostować, przeprosić i raz 
jeszcze serdecznie podzięko-
wać wszystkim, którzy włą-
czyli się w organizację Roz-
tańczonych Czwartków. 

W przedsięwzięcie aktyw-
nie zaangażowali się nasi lo-
kalni przedsiębiorcy: 
– Restauracja Stary Kredens, 
– Restauracja Bosko Włosko, 
– Karczma – Jadło Karpackie, 
– Pod Zegarem, 
– Słodka Chatka, 
– Proziakownia, 
– Coś Słodkiego, 
– Poziomka Ice Cream, 
– Johnny’s. 

To dzięki nim rynek zy-
skał dodatkowy klimat – spe-
cjalne atrakcje kulinarne,  
vouchery do wygrania i wyjąt-
kową oprawę dla letniego wie-
czoru. Dziękujemy. 

Przed nami kolejne edycje 
Taneczne Czwartki dopiero 
się rozkręcają. W najbliższych 
tygodniach mieszkańcy mogą 
liczyć na kolejnych DJ-ów, 
muzykę na żywo, animacje  
i promocje w lokalach. Letnia 
scena pozostaje na rynku  
i wciąż będzie służyć wszyst-
kim, którzy chcą spędzić wa-
kacyjne wieczory w sercu mia-
sta. 

Sanok pokazuje, że nawet 
w trudniejszych czasach war-
to stawiać na radość, integra-
cję i wspólne inicjatywy. A Ta-
neczne Czwartki są najlep-
szym dowodem na to, że  
w naszym mieście potra�my
razem tworzyć coś wyjątko-
wego. 

(mn) 

Sanocki Dom Kultury

Państwowa Szkoła Muzyczna 

Błonia 

Międzynarodowe podium 
wokalne utrzymane
Amelia Szmidt zdobyła 1. miejsce w I kategorii podczas  
V Międzynarodowego Konkursu Wokalnego im. Moniki 
Swarowskiej-Walawskiej – i to już drugi rok z rzędu! 

– To dla mnie ogromny  
zaszczyt i motywacja do  
dalszego rozwoju – napisała 
Amelia. 

– To wspaniałe osiągnięcie 
i dowód na Twoją  
wytrwałość, talent i ciężką 
pracę! – skomentowała jej na-
uczycielka, Monika Brewczak. 

Organizatorem wydarze-
nia było Stowarzyszenie  
Scena Kultury Wokalnej 
„Śpiewanie bez Granic”, dzia-
łające w ramach polsko-nor-
weskiej współpracy kultural-
nej. Uczestnicy konkursu nie 
ograniczają się jednak wyłącz-
nie do Polski i Norwegii –  
biorą w nim udział wokaliści  
z wielu krajów świata, co na-
daje rywalizacji prawdziwie 
międzynarodowy charakter. 

Patronka konkursu, prof. 
Swarowska-Walawska, była 
wybitną śpiewaczką i peda-
gog, primadonną Opery Kra-
kowskiej. Inicjatywa jest for-
mą kontynuacji jej wielkiej 
pasji i misji. 

W niedzielę o godzinie  
19 laureaci zaprezentują swój 
repertuar jeszcze raz – pod-
czas Gali Finałowej na krze-
szowickim rynku. 

Młodzież chętną do pój-
ścia w ślady Amelii zaprasza-
my do zapisów do PSM. Lista 
przyjętych kandydatów na rok 
2025/26 została już wywie-
szona przy wejściu do szkoły. 
Budynek w okresie wakacji 
otwarty jest w godzinach 
8-14. 

(eb) 

Amelia Szmidt z akompaniatorką Anną Głową-Łobodzińską, pod-
czas koncertu laureatów

André Rieu na ekranie 
Choć André Rieu nie wystąpi osobiście w Sanoku, fani jego 
muzyki będą mieli okazję poczuć magię koncertu w wyjąt-
kowej formie – jako retransmisję z Maastricht na wielkim 
ekranie. SDK zaprasza na pokaz najnowszego widowiska 
maestra, zatytułowany „Przetańczyć całą noc!”, który bę-
dzie można obejrzeć w niedzielę o 19. 

Tegoroczny spektakl, zareje-
strowany w Holandii, zgodnie 
z tradycją jest retransmitowa-
ny do kin na całym świecie. 
Polska premiera odbywa się 
dzisiaj, a SDK nie zostaje dale-
ko w tyle. Widzowie przenio-
są się w samo serce letniego, 
rozświetlonego placu Vrijthof, 
który każdego lipca zamienia 
się w największą salę balową 
świata. To właśnie tam Rieu  
i jego orkiestra, obchodząca  
w tym roku 200. rocznicę uro-
dzin swojego patrona – Johan-
na Straussa, prezentują pro-
gram pełen jego walców –  
w tym legendarny „Nad 
pięknym modrym Dunajem” – 
a także muzyki pop i �lmowej 
w premierowych aranżacjach. 

Obok Rieu na scenie wy-
stąpi m.in. 17-letnia rewelacja 
Emma Kok i polska �ecistka
Maja Jasińska, członkini Or-
kiestry Johanna Straussa i go-

spodyni show maestra, która 
poprowadzi retransmisję. 
Koncert potrwa blisko 3 go-
dziny (z przerwą) i zostanie 
zaprezentowany w oryginal-
nej wersji językowej z polski-
mi napisami. 

Bilety w cenie 40 zł do na-
bycia zarówno w kasie SDK-u, 
jak i online na stronie bilety.
sdksanok.pl. Organizatorzy 
zachęcają, by przyjść w towa-
rzystwie bliskich i dać się po-
rwać atmosferze romantycz-
nego wieczoru, pełnego mu-
zyki, tańca i wzruszeń. To 
wyjątkowa okazja, aby w kino-
wej sali przeżyć magiczne 
chwile rodem z Maastricht i – 
choćby symbolicznie – „prze-
tańczyć całą noc”.

Kolejne projekcje zapla-
nowane są na 29 września 
(godz. 17) oraz 26 październi-
ka (18). 

(eb) 

Najstarszy cyrk w nowej odsłonie
W niedzielę o godzinie 16 na Błoniach przy ul. Królowej 
Bony odbędzie się występ Cyrku Zalewski. Na widzów czeka 
przedstawienie z najnowszej serii, która – według organiza-
torów – w Polsce nie ma sobie równych.

Cyrk Zalewski to najstarsza  
i największa tego typu instytu-
cja w kraju. Od ponad trzech 
dekad nieprzerwanie przyciąga 
widzów, a dla młodych artystów 
stanowi trampolinę do kariery 
na największych arenach i w re-
nomowanych variete. Dzięki 
sukcesom na najbardziej presti-
żowych scenach, np. podczas 
festiwalu w Monte Carlo, Ewa  
i Stanisław Zalewscy co roku 
sprowadzali do Polski gwiazdy 
światowej rangi. Dziś ich dzieło 
rozwija następne pokolenie – 
Kamil i Aneta Zalewscy, którzy 
stoją za Międzynarodowym  
Festiwalem Sztuki Cyrkowej, 
uznawanym już za jedno z naj-
istotniejszych wydarzeń tej 
branży w Europie. 

W Sanoku zaprezentują się 
artyści z Brazylii, Kolumbii, 
Ukrainy, Mołdawii i Polski.  
W dwugodzinnym widowisku, 
stylizowanym na spotkanie z ro-
dziną Adamsów, pojawią się  
popisy linoskoczków, akrobatów 
na żyrandolu, linie pionowej  

i wewnątrz wielkiej kuli z wodą. 
Publiczność zobaczy też żongle-
rów, magików, taniec z hula hop, 
ekwilibrystów na wałkach oraz 
mistrzów podniebnych ewolucji. 
Nie zabraknie numerów kaska-
derskich – na podniebnym wa-
hadle i motorach w kuli – a także 
wyjątkowego występu na latają-
cych trapezach, charakterystycz-
nego dotąd tylko dla najwięk-
szych światowych scen. 

Rodzinny charakter show 
podkreślą bohaterowie ze zna-
nych bajek, �lmów i gier. Pod-
czas spektaklu na scenie poja-
wią się Wednesday, Spider-
-Man i inne lubiane postacie. 
Publiczność spotka też uwiel-
bianego clowna Bartoliniego, 
jego partnera Eddiego i cały 
szereg artystów iluzji. W prze-
rwie programu na dzieci cze-
kać będzie dodatkowa plejada 
kolorowych bohaterów. 

Tradycja Cyrku Zalewski 
idzie z duchem czasów, i to  
w każdej kwestii. Już od kilku lat 
w pokazach nie są wykorzysty-

tyna.pl, a ceny zaczynają się od 
60 zł. Dzieci do 2. roku życia 
mogą uczestniczyć w wydarze-
niu z ważnym biletem opiekuna. 
Organizatorzy zastrzegają możli-
wość zmian w programie.

Zalewscy zapowiadają, że 
tegoroczne widowisko to me-
gashow z laureatami prestiżo-
wych festiwali cyrkowych  
i zdobywcami międzynarodo-
wych nagród, pełne akrobacji, 
iluzji, humoru i emocji.  
Z pewnością zapisze się ono  
w pamięci sanockich widzów. 

(eb) 

wane zwierzęta. Ta decyzja zo-
stała dobrze przyjęta przez pu-
bliczność i wpisuje się w euro-
pejskie trendy. W poprzednich 
latach ich obecność w cyrkach  
w Sanoku bywała przedmiotem 
protestów, dziś jednak coraz czę-
ściej występy opierają się wyłącz-
nie na ludzkim talencie. 

Bilety dostępne są w sprze-
daży online poprzez portal bile-
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Muzeum Historyczne 

Z okazji 105. rocznicy Cudu nad Wisłą warto przypomnieć 
o bogatej kolekcji medali, medalionów i plakiet, przecho-
wywanej w Muzeum Historycznym. Upamiętniają one  
wybitne postacie i przełomowe momenty w dziejach Polski, 
w tym czas odzyskiwania niepodległości oraz wojnę polsko-
-bolszewicką.

Na tropie fałszywek Beksińskiego
W zeszłym tygodniu na portalu TOK FM ukazał się tekst autorstwa sanoczanki Elżbiety 
Mazur-Bielat, dotyczący walki z falsy�katami prac Zdzisława Beksińskiego. W rozmowach
redakcyjnych głos oddano prawniczce, która oszustwa te tropi na co dzień.

Od kilku lat nasze Muzeum 
Historyczne, jedynego spadko-
biercy dorobku artysty, wspie-
ra kancelaria RKKW – KWA-
ŚNICKI, WRÓBEL & Partne-
rzy, reprezentowana przez 
mecenas Anetę Pankowską. 
Zespół prawny równolegle 
monitoruje serwisy aukcyjne  
i marketplace’y oraz reaguje na 
sygnały nadsyłane przez pra-
cowników instytucji i miłośni-
ków sztuki Beksińskiego. 

Najczęstsze interwencje 
zespołu dotyczą udaremnia-
nia sprzedaży podrabianych 
prac w sytuacjach, gdy jest 
brak zgody muzeum na wy-
twarzanie i dystrybucję repro-
dukcji. Standardowo kierowa-
ne są żądania usunięcia ofert 
do platform publikujących 
ogłoszenia – i najczęściej koń-

czy się to powodzeniem. Jeśli 
sprawa ma wyraźnie komer-
cyjny charakter i większą ska-
lę, muzeum podejmuje kroki 
prawne. 

Wielokrotnie natra�ano
na „oryginały”, nawet z dołą-
czonymi spreparowanymi cer-
ty�katami autentyczności.
Ekspertyzy potwierdzały, że 
takie obrazy i szkice nie �gu-
rują w zbiorach ani muzeal-
nych, ani prywatnych i nigdy 
nie wyszły spod ręki malarza. 

Na jednej z amerykań-
skich platform prawnicy do-
prowadzili do skasowania po-
nad czterech tysięcy produk-
tów – od torebek i odzieży po 
puzzle, notesy czy pokrowce 
na telefony – które wykorzy-
stywały cyfrowe reprodukcje 
prac Beksińskiego. 

– Temu ma bardzo prosty 
formularz, który pozwala  
w dość szybki sposób dokonać 
zgłoszenia i poinformować  
o nadużyciu – mówi Pankow-
ska. W Europie z tego serwisu 
korzysta już ponad 45 mln 
użytkowników, a sama platfor-
ma znajduje się pod nadzorem 
unijnych organów ochrony 
konsumentów i była karana za 
praktyki godzące w ich intere-
sy. Choć Temu to kapitał chiń-
ski, za sprzedaż na terenie UE 
odpowiada spółka zarejestro-
wana w Irlandii – tam tra�ają
zgłoszenia o naruszeniach.  
Z naszego doświadczenia wy-
nika, że już wypełnienie for-
mularza i wysłanie zgłoszenia 
doprowadza do usunięcia po-
dejrzanej oferty – dodaje me-
cenas. Również prywatni użyt-

kownicy platform, takich jak 
Temu, mogą zgłaszać wątpliwe 
ogłoszenia dotyczące prac 
Beksińskiego – każdy taki sy-
gnał to realny wkład w ochro-
nę jego dorobku. 

Wyjątkowy charakter mia-
ła sprawa gry komputerowej, 
której autorzy deklarowali je-
dynie inspirację malarstwem 
Beksińskiego. 

– Inspiracja cudzym utwo-
rem jest dozwolona prawnie. 
Niedozwolone jest natomiast 
opracowanie cudzego utworu, 
czyli przejęcie bardzo charak-
terystycznych elementów 
twórczości (...). W naszym 
przekonaniu to było już zdecy-
dowane przekroczenie inspira-
cji – ocenia prawniczka. Spór 
zakończono ugodą: – (To) 
oczywiście zawsze najlepsza 
forma zakończenia (...) dla 
klienta, najbardziej optymalna, 
bo wiemy, że spory – zwłasz-
cza w takich sprawach – trwają 
długo, ale ta sprawa byłaby nie-
zwykle ciekawa. Sąd musiałby 
zdecydować, czy rzeczywiście 
już mieliśmy do czynienia  
z opracowaniem, czyli nastąpi-
ło naruszenie praw autorskich, 
czy też mieliśmy do czynienia 
tylko z inspiracją. To mogłoby 
być ważne orzeczenie i dla nas 
prawników i dla wielu artystów 
– zaznacza. 

Takie rozróżnienia bywają 
istotne, ale najbardziej wy-
mierne skutki przyniosło po-
stępowanie karne przeciwko 
obywatelowi Polski, który 
uczynił z nielegalnych repro-
dukcji stałe źródło dochodu  
i handlował na wielu platfor-
mach. Niedawno kancelaria 
RKKW doprowadziła do �na-
łu tę wyjątkowo ważną dla MH 
sprawę. – Zakończyła się ska-
zaniem tej osoby i zasądze-
niem odszkodowania na rzecz 
muzeum, co ma też niewątpli-
wie wymiar prewencyjny. To 
ważny sygnał dla rynku, że 
sankcje w przypadku trudnie-
nia się takim procederem mogą 
być naprawdę dolegliwe –  
podkreśla Pankowska. 

Emilia Błażewicz 

Cud nad Wisłą, pamięć nad Sanem

Wśród eksponatów znajdują 
się dwa medale wybite na dzie-
sięciolecie Cudu nad Wisłą. 
Pierwszy poświęcony jest Józe-
fowi Piłsudskiemu – na awer-
sie widnieje wizerunek mar-
szałka, a na rewersie mapa Pol-
ski z inskrypcją: „Geniuszem 
wodza – męstwem żołnierza – 
wysiłkiem narodu”. Drugi  
medal przedstawia na awersie 
podobiznę papieża Piusa XI  
z napisem „(...) w 1920 r. nie 
opuścił Warszawy”, a na rewer-
sie mapę II Rzeczypospolitej, 
wizerunek Matki Boskiej Czę-

stochowskiej i inskrypcję:  
„W 1920 r. Naród Polski ocalił 
nad Wisłą chrześcijaństwo od 
nawały bolszewickiej”. Inny 
medal nosi tytuł „Poległym 
Cześć” – na awersie widnieje 
orzeł trzymający w szponach 
Krzyż Virtuti Militari, a na re-
wersie leżący żołnierz ze sztan-
darem na tle zasieków. 

Wszystkie wymienione 
obiekty zostały opisane w ka-
talogu „Medale, medaliony, 
plakiety” autorstwa Andrzeja 
Romaniaka. Mimo że wszyst-
kie liczą sobie dziesięciolecia, 

Wiki

stan ich zachowania oceniany 
jest jako bardzo dobry. Każdy 
z nich stanowi nie tylko przy-
kład sztuki medalierskiej, lecz 
także materialny ślad pamięci 
o bohaterstwie polskich żoł-
nierzy. 

(eb) 

Zabójcza 
dawka 
śmiechu 
Dziś o godz. 20 ogród Wiki 
ponownie zamieni się w ple-
nerową salę kinową. Tym 
razem widzowie obejrzą 
kultową komedię „Kiler”. 

Przygotowano 200 leżaków, 
jednak ze względu na ograni-
czoną liczbę miejsc organiza-
torzy sugerują, by przynieść 
własne koce. Dla rodzin zapla-
nowano też specjalną strefę 
relaksu, sprzyjającą wspólne-
mu spędzaniu czasu.

Wstęp jest bezpłatny. 
(eb) 
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Kolumnę opracował: BARTOSZ BŁAŻEWICZ

IV liga podkarpacka Puchar Polski 

Klasa A 

Klasa okręgowa 

Srogi rewanż Cosmosu 
GEO-EKO EKOBALL STAL SANOK – COSMOS NOWOTANIEC 

1:5 (0:1) 

BŁĘKITNI ROPCZYCE – GEO-EKO EKOBALL STAL SANOK 0:1 (0:0) 

Bramki: Kotecki (66) – Verbnyy 2 (50, 63), Kalemba (41), Villamoro (64), Mykytsey (82). 
Ekoball Stal: Półkoszek – Bobowski, Zarzyka, Suszko, Nowak – Tabisz (60 Kowalik), K. Słysz, 
Lorenc (72 Błażowski), Mateja (73 Pelczarski), Paszkowski (58 Koczera) – Kotecki. 

Dwa miesiące po kończącej 
poprzedni sezon porażce 0:6 
na „Wierchach” zawodnicy 
Cosmosu w zięli  niemal 
pełny rewanż, potwierdzając 
opinię jednego z głównych 
faworytów rozgrywek. Ho-
norowego gola dla Ekoballu 
zdobył pozyskany tuż przed 
sezonem Damian Kotecki. 

Po świetnej inauguracji (2:0  
w Wiśniowej) naszym zawod-
nikom szybko przyszło przyjąć 
cios i to bardzo mocny. Choć 
pierwsza połowa nie zwiasto-
wała pogromu, bo goście wynik 
otworzyli dopiero kilka minut 
przed przerwą, gdy tra�ł były
stalowiec Krystian Kalemba. 
Chwilę po zmianie stron pro-
wadzenie Cosmosu podwyż-
szył Nazar Verbnyy i stało się 
jedne, że o korzystny wynik bę-
dzie bardzo trudno. Niespełna 
kwadrans później mecz został 
rozstrzygnięty, bo w odstępie 
zaledwie kilkudziesięciu se-
kund na listę strzelców wpisali 
się ponownie Verbnyy i Jhonier 
Villamoro Becerra. Nasza dru-
żyna szybko odpowiedziała go-
lem Koteckiego – ładny strzał  
z woleja pod poprzeczkę. Po-
tem dobrej okazji nie wykorzy-
stał Mateusz Mateja. Niestety, 
ostatnie słowo należało do za-
wodników trenera Grzegorza 
Pastuszaka – w końcówce wy-
nik ustalił Stanislav Mykytsey. 

Pewna inauguracja w Tarnawie 
GIMBALL TARNAWA D. – GEO-EKO EKOBALL STAL II SANOK 0:3 (0:2) 

Bramki: Koczera (7), Błażowski (17), Stadnik (75). 
Ekobal Stal II: Romaniak – Buczek (70 Tymoczko), Stadnik, Rajtar, Nowak (55 Mateja) –  
Czerwiwiec (80 Przystasz), Koczera, Kowalik, Zagórda (55 Wiejowski), Pelczarski – Błażowski. 

Świetne rozpoczęcie sezonu w wykonaniu rezerw Ekoballu 
Stal. W pierwszym meczu drużyna Damiana Popowicza nie 
dała szans rywalom z Tarnawy Dolnej i to na ich stadionie. 

Na dobrą sprawę pojedynek 
rozstrzygnął się w niewiele  
ponad kwadrans, gdy stalowcy 

strzelili pierwsze dwa gole. Wy-
nik otworzył Tomasz Koczera, 
tra�ając z bliska do siatki, 
a 10 minut później celną główką 
podwyższył Mateusz Błażow-
ski. W końcówce spotkania  
rezultat ustalił Patryk Stadnik 
– płaski strzał po solowym raj-
dzie i wymianie podań z Kami-
lem Wiejowskim. 

W niedzielę (godz. 15) sta-
lowcy zagrają na „Wierchach” 
z Szarotką Nowosielce. 

Zwycięstwo stracone w końcówce 
WIKI SANOK – PARTYZANT MAL-BUD 1 TARGOWIS� 1:1 (0:0)

Bramki: Domaradzki (61-wolny) – Wilk (82). 
Wiki: Stodolak – F. Karczyński (60 Osiniak), Szpojnarowicz, M. Zięba (72 Kowalczyk), A. Zięba, 
Cyparski (78 Cichecki), Villegas, R. Domaradzki, Adamski, Rogoż (60 Starzak), O. Karczyński. 

Po inauguracyjnej porażce w Strachocinie drużyna Wiki 
pierwszy punkt zdobyła na własnym boisku. Mimo wszystko 
był to remis ze sporym niedosytem, bo goście wyrównali 
dopiero w końcówce meczu. 

Pierwsza połowa nie przyniosła 
bramek, ale po kwadransie dru-
giej w końcu udało się otwo-
rzyć wynik. Rafał Domaradzki 

uderzył z rzutu wolnego, a piłka 
odbita rykoszetem od muru 
wylądowała w siatce. Prowa-
dzenia nie udało się jednak 
utrzymać, bo w 82. min party-
zanci doprowadzili do remisu. 

– Szkoda, bo prowadziliśmy 
grę, mecz był pod kontrolą. Go-
ście szukali szans w kontrach, 
kilka było groźnych. My mieli-
śmy sporo okazji, ale zabrakło 
skuteczności... Najważniejsze 
jednak, że zagraliśmy lepiej niż 
z Górnikiem – powiedział strze-
lec jedynego gola dla Wiki. 

Dublety braci Ziębów 
FLORIAN DESZNO – WIKI SANOK 0:6 (0:5) 
Bramki: M. Zięba 2, A. Zięba 2, Posadzki, Cyparski. 
Wiki: Pielech – Szpojnarowicz, Karczyński, Kowalczyk,  
Cichecki, Adamski – M. Zięba, Posadzki, A. Zięba – Cyparski, 
Stodolak. Na zmiany weszli: Pelczarski, Iwaniszyn, Fydrych, 
Osiniak, Rogoż, Bochnak. 

Mecz w Desznie (część Rymanowa-Zdroju) pod zdecydo-
wane dyktando zespołu Wiki, który sprawę awansu do  
II rundy rozstrzygnął już w pierwszej połowie. 

Formę potwierdzili bracia  
Mateusz i Adrian Ziębowie, 
strzelając po 2 gole. Pozostałe 
zdobyli Damian Posadzki i Oli-
wier Cyparski. Wynik mógł być 
wyższy, bo okazji strzeleckich 

goście mieli więcej, m.in. zmar-
nowany rzut karny w 72. min. 
Mimo wszystko podopieczni 
Jakuba Gruszeckiego do końca 
grali na pełnym gazie, szukając 
kolejnych tra�eń.

Turniej Młodzików „Wisłok Strzyżów Cup” 

Akademia tuż za podium 
Podczas zmagań w Strzyżowie drużyna Akademii Piłkarskiej 
wywalczyła awans do Ligi Mistrzów, kończąc rywalizację 
tuż za podium. 

W fazie grupowej akademicy 
zajęli 1. miejsce, meldując się 
w gronie najlepszych ekip tur-
nie ju .  Niestet y,  w  L id ze  
Mistrzów szło im już słabiej  
i ostatecznie musieli zadowolić 
się 4. pozycją w łącznej stawce 
12 zespołów. 

– Drużyna grała bardzo 
odważnie, wysoko atakując  
rywali. Taki styl cechowała 
duża intensywność i wysiłek 
włożony w fazę grupową dał 
się we znaki w dalszej części 
rywalizacji – powiedział trener 
Mariusz Sumara. 

Ligi młodzieżowe 

Walka rozpoczęta 
Ruszył nowy sezon, oczywiście z udziałem naszych drużyn. 

Zespoły Ekoballu Stal i Akade-
mii Piłkarskiej znów przystąpiły 
do rywalizacji w ligach woje-

wódzkich i okręgowych. Pierw-
sze wyniki już w następnym nu-
merze. Zapraszamy do lektury. 

Filmowy gol „Lolka” dał komplet punktów 
Bramka: Lorenc (67). 
Ekoball Stal: Półkoszek – Bobowski , Zarzyka, Suszko, Nowak – Gacek, Tabisz (60 Pelczarski), 
Lorenc (80 Koczera), Słysz (46 Paszkowski), Mateja – Kotecki. 

Po bolesnej porażce z Cosmosem stalowcy zareagowali  
w sposób najlepszy z możliwych, odnosząc drugie zwycię-
stwo – znów na wyjeździe i bez straty bramki. Zwycięskiego 
gola �lmowym wręcz strzałem zdobył Piotr Lorenc.

W pierwszej połowie na bo-
isku nie działo się za wiele cie-
kawego. Dominowała futbo-
lowa walka o każdy metr mu-

rawy, a spięć podbramkowych 
było jak na lekarstwo. Po zmia-
nie stron goście jakby w końcu 
złapali wigor po podróży, uzy-

skując nieznaczną przewagę. 
Jej efektem było jedyne tra�e-
nie meczu – Lorenc popisał się 
kapitalnym uderzeniem z na-
rożnika pola karnego, a futbo-
lówka wylądowała w dalszym 
okienku, naciągając boczną 
siatkę bramki. Go-la-zo! Wcze-
śniej dobrą okazję miał Fabian 

Gacek ,  a  chw i lę  po golu 
„Lolka” okazji do podwyższe-
nia wyniku nie wykorzystał 
Tomasz Koczera. 

Po stracie gola Błękitni po-
stawili wszystko na jedną kartę, 
a ich taktyka polegała głównie 
na wrzutkach w „szesnastkę” 
Ekoballu. I choć kilka razy  
zrobiło się groźnie, to jednak 
Dariusz Półkoszek bronił czuj-
nie, do końca zachowując czy-
ste konto. Tym samym drugie 
zwycięstwo drużyny Pawła  
Jaślara stało się faktem. 

Tym razem piłkarze Cosmosu (czerwone stroje) okazali się zdecydowanie lepsi 
Zawodnicy Wiki wywalczyli awans do kolejnej rundy 
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HOKEJ WROTKARSTWO

WĘDKARSTWO 

Sanockie ekipy z pociechami. Od lewej: Karol, Monika i Wojciech 
Rączkowie, Zosia, Anna, Renata i Janusz Rączkowie oraz Maciej, 
Mikołaj, Andrzej i Jowita Barlewiczowie 

Rączkowie jak po swoje 
Drużyny Koła nr 3 zdominowały tradycyjne Zawody  
Rodzinne na stawach w Bartoszowie. Kolejne zwycięstwo 
odnieśli Renata, Janusz i Anna Rączkowie, a na 2. pozycji 
sklasy�kowano Andrzeja, Jowitę i Macieja Barlewiczów.

Na tę imprezę Rączkowie jeż-
dżą już jak po swoje – tym ra-
zem zwyciężyli z dorobkiem 
ponad 24 tysięcy punktów  
i miażdżącą wręcz przewagą. 

– Łowiliśmy głównie kara-
sie, było też kilka karpi – za-
znaczył J. Rączka. 

Dość powiedzieć, że 2. Bar-
lewiczów wyprzedzili o prawie... 
10 tys. pkt. Sanok reprezentowali 
też debiutujący w tych zawodach 
krewni zwycięzców, czyli Mo-
nika, Karol i Wojciech Rączko-
wie z Koła nr 2 (7. miejsce). 

(bb) 

ŻEGLARSTWO 

Dwie wygrane BTŻ-u 
Bardzo dobry występ naszych zawodników na Regatach  
o Puchar Wójta Gminy Solina, będących zarazem IV elimi-
nacją Pucharu Soliny. Zwycięstwa odnieśli Jan Wilk i Andrzej 
Skiba z Bieszczadzkiego Towarzystwa Żeglarskiego. 

W szybszych klasach przeprowa-
dzono jednego dnia aż 7 wyści-
gów. W T2 większość wygrał 
Wilk (w pozostałych 2. miejsca), 
a tuż za podium sklasy�kowano
Adama Bodnara, również  
z BTŻ-u. Natomiast w T3 na  

pozycji 3. uplasował się Marek 
Sawicki z Na�owca (dwa wy-
grane biegi). W klasie turystycz-
nej tradycyjnie już rozegrany zo-
stał jeden dłuższy wyścig, w któ-
rym najszybszy okazał się Skiba. 

(bb) 

Poziom międzynarodowy
Bianka Bluj ze Sprintu do-
stała powołanie do reprezen-
tacji Polski i wystąpiła na to-
rze w belgijskiej Ostendzie. 
To jedne z najmocniej obsa-
dzonych zawodów w Euro-
pie – wśród kadetek starto-
wało aż 76 zawodniczek.

Bianka ścigała się w pięciu 
konkurencjach: Fly lap 200 m, 
gdzie zajęła swoje najwyższe, 
20. miejsce; na 500 m była 21.; 
7 km eliminacje – 36.; 5 km – 
32.; 3 km na punkty – 39.

kael 

LEKKOATLETYKA 

Królewska edycja pielgrzymki biegowej
VI Bieg Rodzinny św. Maksymiliana wystartuje 13 września 
spod kaplicy przy I Liceum Ogólnokształcącym. Organiza-
tor, Rektorat św. Maksymiliana, zaprasza dzieci, młodzież, 
dorosłych oraz seniorów do wspólnego świętowania  
w duchu sportowej rywalizacji i rodzinnych wartości.

Tegoroczna edycja biegu ma 
szczególny wymiar.

– Wspólnie chcemy uczcić 
1000-lecie Korony Polskiej, 
przypominając o naszej boga-
tej historii, tożsamości i naro-
dowym dziedzictwie – wyja-
śniają organizatorzy. 

Przygotowano cztery trasy 
o zróżnicowanej trudności:
– Dworska Parada (2 km) – 
dla każdego, kto chce dumnie 
przejść lub przebiec ten dy-
stans w królewskim szyku. Ide-
alna dla rodzin, najmłodszych 
uczestników i dworskiej świty 

nawet  z  mały m k sięciem  
w wózku; 
– Rycerskie Potyczki (5 km) – 
dla giermków i dam dworu go-
towych stoczyć lekki bój z dy-
stansem i własnymi nogami; 
– Szlachecka Szarża (10 km) 
– dla zaprawionych w biego-
wych bojach, którym nie-
straszne dłuższe trasy ani 
zmienne terenowe wyzwania;
– Królewski Dystans (21 km) 
– półmaraton dla najdzielniej-
szych. Tylko dla rycerzy z że-

lazną wolą i kondycją twardą 
jak stalowa zbroja! 

Start i meta zlokalizowane 
będą przy Kaplicy pw. św. 
Maksymiliana (ul. Zagrody 
10). Wymagana jest rejestracja 
online poprzez stronę: maksy-
milian.przemyska.pl/bieg. 

Opłaty startowe od 10 do 
40 zł. Darmowy udział dla 
dzieci do lat 5, seniorów powy-
żej 65. roku życia oraz osób  
z niepełnosprawnościami.

Na biegaczy i kibiców czeka 
strefa gastronomiczna z ciepłymi 
posiłkami, napojami i słodkimi 
przekąskami. Zaplanowano też 
wiele innych atrakcji. 

kael 

AUTOMOBILIZM 

Zwycięstwa na Pomorzu 
Czwórka naszych kierowców Automobilklubu Małopolskiego 
pojechała na ORLEN Oil 28. Grand Prix Sopot-Gdynia, czyli 
IX i X eliminację Górskich Samochodowych Mistrzostw Pol-
ski. Wszyscy zajęli miejsca na podiach, a zwycięstwa wywal-
czyli Arkadiusz i Mariusz Borczykowie oraz Dawid Rogus. 

W histor ycznej klasie E2 
wszystkie cztery podjazdy wy-
ścigowe wygrał A. Borczyk 
(Honda Civic Vti), czego efek-
tem pewne zwycięstwo za-
równo w sobotę, jak i niedzielę. 
Podobnie było w kl. RHC-4, 
gdzie komplet 1. miejsc miał 
Rogus (Citroen Saxo). Nato-
miast M. Borczyk (Fiat 126p) 
był najlepszy w kl. MF-A ,  
jednak zaznaczyć należy, że  

w sobotę jako jej jedyny uczest-
nik; dzień później walka z jed-
nym r ywalem. Natomiast  
w RHC-3A Kurasz (Honda  
Civic) był odpowiednio 3. i 2. 
W niedzielę rozpoczął od wy-
granego podjazdu, jednak  
w drugim przypadła mu do-
piero 4. pozycja i to mimo zbli-
żonego czasu. Po prostu rywale 
jeździli wyraźnie szybciej. 

(bb) 

STS nadal bez licencji…
Już zaledwie 3 tygodnie pozostały do o�cjal-
nego startu rozgrywek Tauron Hokej Ligi. 
STS jako jedyny spośród dziewięciu klubów 
nie ma jeszcze licencji umożliwiającej uczest-
nictwo w rywalizacji w najwyższej klasie roz-
grywkowej.

Czy wystartujemy? To pytanie coraz częściej  
zadają sobie kibice. Sytuacja jest trudna. Brak 
licencji, sponsora tytularnego, zaledwie dziewięć 
podpisanych kontraktów. Władze klubu robią 
co mogą, aby nie doprowadzić do najgorszego. 
W ubiegłym tygodniu przedstawiły kolejnych 
dwóch sponsorów technicznych: �rmę TOLO
– serwis ekspresów do kawy oraz Salę Zabaw 
„Urwis”. Trenerzy Bogusław Rąpała i Marcin 
Ćwikła od kilku dni testują natomiast ewentual-
nych zawodników, którzy mogliby wzmocnić 
kadrę zespołu. Wśród nich najbardziej znaną po-
stacią jest 24-letni Jakub Prokurat, który ostatnie 
sezony spędził w Enerdze Toruń. W swej karierze 
napastnik ten zanotował 163 ekstraligowe wy-
stępy, w trakcie których zanotował 7 bramek  
i 14 asyst. W tej samej drużynie występował 
ostatnio też obrońca Oskar Bajwenko (24 lata), 
który jednak miał roczną przerwę, spowodowaną 
kontuzją. Z kolei z MOSM-u Tychy przyjechali 
na testy dwaj obrońcy – 19-letni Wiktor Bieda 
oraz 18-letni Wojciech Wilczok. Obaj grali głów-
nie na zapleczu naszej ekstraklasy. Oprócz nich 
trenerzy sprawdzają też formę dwóch zawodni-
ków Naprzodu Janów. Jednym z nich jest 19-let-
ni białoruski obrońca, Iwan Sitnik, który wystę-
pował też w Podhalu Nowy Targ. Drugim –  
21-letni Ukrainiec Ihor Nikolajevicz, grający na 
pozycji napastnika. 

Wczoraj, już po oddaniu do druku tego  
numeru „TS”, odbyła się XXX Nadzwyczajna 
Sesja Rady Miasta Sanoka, w trakcie której roz-

Czy Jakub Prokurat i jego koledzy przekonają do siebie sanockich szkoleniowców?

patrzony miał być wniosek burmistrza 
Tomasza Matuszewskiego w sprawie 
wyrażenia zgody na zbycie akcji i okre-
ślenia trybu zbycia, w tym procedury 
wyboru nabywcy akcji Gminy Miasta 
Sanoka w spółce Sportowy Sanok, 

z ewentualnym podjęciem uchwały 
w tej sprawie. O wyniku tej decyzji, 
kluczowej dla przyszłości sanockiego 
seniorskiego hokeja, poinformujemy 
za tydzień. 

Piotr Kotowicz 
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Arkadiusz Borczyk na trasie wyścigu 
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